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...... Numer pcjedyńciy 40 halersy. =====

Cena ogłoszeń: 
za wiersz petito»»y: 

Przed tekstem ...... k. 2 h. 60 i
W tekście . . . . * . k. 2 h. 50 i

„ „ nekrologi i . . . . k. 1 h. 50
Po tekście na III atr. . . . , k. 2 h. - J
Na IV sir. .... * • k. 1 |h. — K
Drobne za wyraz......................... k. —h. 30

Glos Radomski nabywać i prenumerować można we wszystkich Księgarniach, w Sklepie 
spożywczym p. Władysławy Adamskiej, Lubelska AB 72; w Składach Win i Towarów 
Kolonjalnychs M. Paschalskiego, ulica Warszawska; Grajnerta, ulica Skaryszewska AB 16.

Xa pozwoleniem Ministerstwa Skarbu w l-hu półroczu rozegrana będzie

4-ta Loterja
Klasowa na

40.000 losów, 90.000 wygranych.

4 MILIONY 462 TYSIĄCE MAREK.
===== Główna wygrana 350,000 Marek. -

Ciągnienie I-ej klasy 1O i 19 Lipca r. b.
Zgłoszenia o kolektę przyjmuje Zarząd, Warszawa, Trębacka 9. 2415- 2

CKINO y
ZARl.

Od dnia 90 maja 1919 roku, 
nadzwyczajne arcydzieło sztuki kinemat. J

ZT “I * Życiowy dramat w 5-ciu częściach ze złotej II
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1WAD PROGRANi

Dziecko Bohaterów"
 (Humoreska). ------------ .

Muzyka doborowa ściśle dostosowana do obrazów.

WT HAK 4 Środa 98 maja r. b.
T Karol Wojciechowski ze swoją trupą ;CORSO;

Kościelna 9.

dana bedzie

O MB W MB A MC el I
Wspaniała operetka w 3-ch aktach.--------- Bilety nabywać można w kasie teatru „CORSO**.

Zmiana programu w Poniedziałki i Czwartki. Szczegóły w programach. Zarząd.

Ministerstwo Skarbu.
Urząd Pożyczek Państwowych i Skarbu Narodowego 

zawiadamia, że od Środy duia 98 maja r. b biura Urzędu Skarbu 
Narodowego zostaną przeniesione w Warszawie z ulicy Marszałkowskiej 154 do 
gmachu Polskiej Krajowej Kasy Pożyczkowej Bielańska 10/12. 
Biura Urzędu Pożyczek Państwowych pozostaja nadal przy ul. Marszałkowskej 154. 
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TELEGRAMY
Ml sil* tfliego.

Front galicyjski.
WARSZAWA, 26 maja (P.A.T.). 

Wojska gen, Iwaszkiewicza ścigają 
Ukraińców. Zły stan dróg utradnia 
pościg. Zajęto Żórawno, Dolinę, ko
lej Lwów — Brody aż po Zabłotce 
jest w naszym ręku.

Front litewsko-białoruski.
Sforsowaliśmy Stuble.

Zarząd polskiej 
komisji kolonizacyjnej. 
POZNAŃ, 26 maja (PĄT). Za

rząd polski objął komisję koloniza- 
cyjną. Prezesem jest Karasiewicz.

Sprawa Rosji,
PARYŻ, 26 maja (PAT). Rada 

czterech rozpatrywała sprawę uzna
nia rządów Kołczaka Decyzji nie 
powzięto.

Podróż ministra.
LWÓW, 26 maja (PAT). Minister 

Wojciechowski odjechał stąd. Zwie
dził Mikołajów, Stryj bawił w miej
scu postoju komendy gen, Iwaszkie
wicza.

Wyparcie Ukraińców 
na Węgry.

WARSZAWA, 26 maja (P.A.T.). 
Z przyjętej radjodepeszy atamana 
Czerskiego wynika, że cofnął on się 
ku Munkaczowi. Po przekroczeniu 
granicy został przez komendę cze- 
sko-słowaeką rozbrojony i interno
wany.

Pod Gdańskiem.
WARSZAWA, 26 maja (tel. wła

sny). „Kurjer Polski“ donosi: Sil
na flota angielska zawinęła do portu 
gdańskiego. Potwierdzenia brak.

Ukraińcy w Pradze.
WARSZAWA, 26 maja (P.A.T.). 

Sławiński i Założyński depeszują 
Hołubiczowi, że przybyli do Pragi 
i przedłożyli pełnomocnikowi mini
stra zagranicznego propozycje dla 
zakomunikowania Massarykowi.

Niemcy wysyłają broń 
na Śląsk.

POZNAŃ, 26 maja (PAT). Od 
szeregu dni wysyłają Niemcy do 
Prus Zachodnich i Śląska poeiągi 
wojskowe, broń i amunicję najnow
szego wyrobu. Jest to dowodem, że 
Niemcy mimo wyraźnego zobowią
zania. że zaprzestaną wyrobu broni, 
akład świadomie łamali.

Protest.
POZNAŃ, 26 msja (PAT). Ko- 

misarjat Naczelnej Rady Ludowej 
zaprotestował u rządu pruskiego 
przeciw rozwiązaniu Podkomisarjatu 
Rady Ludowej w Gdańsku i Byto
miu i stwierdził, że nie byłoby in
ternowali, gdyby nie prowokacje 
władz pruskich. Wszelką odpowie
dzialność zrzuca na rząd pruski.

„Gazeta Poranna** podaj e cały sze
reg uwag z powodu ostatnich uchwał 
młodzieży socjalistycznej.

Od szeregu już lat wśród polskiej mło
dzieży szkolnej istniała konspiracyjna 
organizacja Młodzieży Poatępowo-Nie- 
podległej („Postępówka*).

Organizacja ta z biegiem czasu prze
kształciła się w Związek Polskiej Mło
dzieży Socjalistycznej, który siecią swej 
tajnej organizacji objął liczne szkoły 
polskie.

Nie posiada on zbyt licznych zwolen
ników w każdym razie podziemnej tej 
roboty lekceważyć niewolno.

Oddział warszawski Związku liczy 120 
o 150 członków, prawie wyłącznie 
czniów szkół średnich, na prowincji od

działy liczące po kilkunastu członków 
istnieją w Łodzi, w Płocku, we Włocław
ku, w Żelechowie, w Łowiczu, Radomiu, 
Kielcach, Sosnowcu, Siennicy (seminarjum 
nauczycieli ludowych). Każdy z tvch od
działów posiada swój zarząd, w Warsza
wie istnieje zarząd centralny złożony z 
7 osób (w tern: dwóch żydów, jeden ne
ofita i jeden syn b. ministra).

Nad Związkiem roztacza czułą, choć 
nieoficjalną opiekę P. P. S.

Na zebraniu dyskusyjnym, które od
było się w połowie marca r. b. w loka

lu Uniwersytetu Ludowego (ul. Obożna 4) 
przemawiał poseł Nie^ałkowski (P.P.S.) 
i p. Maciejewski (lewffa P.P.S.) Siedzi
ba Związku i redakcja „Jutra* mieści 
się w lokalu P.P.S.—Al. Jerozolimska 56 
m. 3, w pokoju dzielnicy śródmiejskiej. 
Jako redaktor odpawied/.ialny podpisuje 
„Jutro- J. Piechowicz, członek P. P. S. 
Zebrania Związku odbywają sitj w Uni
wersytecie Ludowym, który jest ekspo
zyturą P.P.S.

*: Rzecz prosta, że zarówno „Jutro**, 
jak inne wydawnictwa Z. P. M. S. szka
lują w sposób ohydny szkołę polską, na
zywając ją „carską bakalarnią**.

»
Związek Młodzieży Socjalicznej żle 

się wywdzięczył Polskiej Partji Socjali
stycznej za czułą opiekę, jakiej od niej 
doznawał i za materjalne poparcie, z ja
kiego korzystał. W czasach ostatnich w 
Związku wzięły stanowczo górę prądy 
bolszewickie.

D. 3-go stycznia r. b. uchwalono, że 
Z. P. M. S. jest bezpartyjną organizacją 
młodzieży socjalistycznej, stojącą zasad
niczo na gruncie dyktatury proletariatu. 
Równocześnie uchylono dawniejszą uchwa
łę—poddającą członków Z. P. M. 9. dy
rektywom P.P.S. i pozostawiono człon
kom najzupełniejszą swobodę w wybo
rze organizacji socjalistycznej, w której 
pracować zechcą. Jako jedyne przedsta
wicielstwo ludu pracującego uznana Ra
dę Delegatów Robotniczych.

„Zbolszowizowanie- Z. P. M. S. idzie 
• w parze z nastrojem an ty koalicyjnym, 
któremu wyraz daje „Jutro**. Młodzież 
socjalistyczna „orjentuje się“ nie na 
koalicję, w której widzi główną ostoję 
burżuazji, lecz na „Czyn Rewolucyjny* 
t. j. na Lenina i Trockiego. Rzecz 
prosta, iż idąc za wskazówkami swych 
mistrzów bolszewickich „Jutro** zwalcza 
Sejm Konstytucyjny, jako „marną szop
kę, która utrwalić jedynie może pano
wanie wyzysku i przemocy*. Co in
nego „sownarkomy** z Leninem i Troc
kim na czele! Tam dopiero kwitnie 
wolność prawdziwa!

♦
Dnia 14, 15 i 16-go kwietnia zwołano 

zjazd Polskiej Młodzieży Socjalistycznej 
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z b. Kongresówki. „Robotnik4* powitał 
myśl zjazdu entuzjastycznie. Obecnych 
było 24 delegatów, reptezentujących 
około 240 członków Związku 12 dele
gatów było z prowincji. W charakterze 
„przewodników młodzieży44 obecni byli: 
Żarski z lewicy P. P. S. i Warszawski 
(Waraki), komunista. Na zjeździe prze
mawiali przeważnie dorośli przedstawi
ciele partji, kłócąc się ze sobą w zajadły 
sposób. Uezniaki zalani potokami wy
mowy „mistrzów” milczeli przeważnie. 
Dłuższa dyskusja rozwinęła się na te
mat. czy zjazd ma się nazywać zjazdem 
„Polskiej Młodzieży Socjalistycznej, czy 
też młodzieży „zamieszkałej w Polsce*. 
Ostatecznie przymiotnik „Polskiej* łas
kawie zachowano.

Zgłoszono wniosek nagły: Zjazd uczci 
przez powstanie zasługi J Piłsudskiego. 
Po gwałtownej i namiętnej dyskusji, w 
której wykazano Jak na dłoni*, że 
Piłsudski „zdradził sprawę ludu*, że się 
„zaprzedał burżuazji”, wniosek przeto 
odrzucono,

Natomiast uczczono przez powstanie 
pamięć L.ebknechta i Róży Luksemburg.

„Pełnia władzy w ręce Rad Delega
tów Robotniczych* — oto hasło politycz
ne, pod którem się zjazd odbywał.

Uchwalono odezwę „do młodzieży so
cjalistycznej wszystkich krajów*, która 
zawierała między innemi taki ustęp:

„W obliczu proletariatu całego świata 
protestujemy przeciwko polityce naszej 
burżuazji, która pcha robotnika i chłopa 
polskiego do walki zaborczej z robotni
kiem i chłopem Rosji rewolucyjnej dla 
obrony interesów garstki obszarników i 
kapitalistów*.

Przyjęto również rezolucję:
„Hasłu wojen imperialistycznych i 

kontrrewolucyjnych zjazd przeciwstawia 
hasło woju ludów przeciwko rządom 
burżyazji — międzynarodowej rewolicji 
socjalnej”.

Uchwalono, by młodzież brała udział 
w organizacjach robotniczych i prowa- 
wadziła agitację w szkole. Nie pomi
nięto, oczywiście, i konieczność „reform” 
w szkolnictwie, gdzie Z. P. M. S. żąda 
„zniesienia przymusu w zakresie spraw 
związanych z relięją”, oddanie kierow
nictwa szkół w ręce robotników miej
skich i wiejskich i t. d.

Z okazji 1-go maja wydano odpowied
nią odezwę, wzywającą kolegów i kole
żanki, „by dali wyraz ideałom i dąże
niom przez przyłączenie się do mani
festacyjnego strajku proletarjatu całego 
świata*.

Agitacja socjalistyczno - bolszewicka 
szerzy się wśród młodzieży dalej do
ciera nawet do uczniów kl. V-ej.

Rodzice i władza szkolna powinni 
zwrócić jaknajbaczniejszą uwagę na tę 
deprawację dusz młodzieży naszej zatru
wanej jadem niewawiści od dzięcięcych 
już niemal lat.

Pamiętajmy o Lwowie.

Armja litewska
w Ameryce i w kraju.

Gazeta „Lietuva” w ostatnim nume
rze zamieszcza następujące ciekawe wia
domości:

Przedstawiciele wojsk litewskich w Sta
nach Zjednoczonych dnia 5 b. m. prze
słali do Kowna prezydentowi Smetanie 
telegram treści następującej:

„Zasyłamy pozdrowienie i życzymy po
wodzenia w imieniu wojsk litewskich w 
Ameryce. Siedemdziesiąt pięć tysięcy 
zorganizowanych wojsk litewskich i 
Gwardja Wolności stoi na pogotowiu ku 
obronie swego kraju od podziału, napa
ści i pozbawienia go wolności. Pozdro
wienia najserdeczniejsze od wszystkich 
Litwinów miasta Chicago”.

Na telegram ten Litwinów amerykań
skich prezydent dnia 6 maja taką dał 
odpowiedź:

„Wielkie, lecz jednocześnie ciężkie 
chwile przeżywa dziś Litwa. Depcą ją 
i gnębią przychodżcy ze wschodu, ci co 
głoszą wolność narodu. Wtargnęli też 
do naszego kraju sąsiedzi południowo- 
zachodni, ci, co głoszą światu całemu, 
że są naszymi braćmi i przyjaciółmi. 
Znienacka zajęli oni naszą stolicę Wilno 
i dążą stamtąd do zagarnięcia reszty 
kraju. Młody rząd Litwy i młode woj
sko litewskie wytęża wszystkie swe siły, 
by wrogów odeprzeć.

Przyjdźcie na pomoc. Wy, co miesz
kacie w krainie wolności, której prezy
dent Wilson wskazał światu nowe wa
runki życia społecznego narodów, wy 
jesteście nadzieją naszą w ciężkiej go
dzinie zmartwychwstania Litwy. Litwini 
amerykańscy! ojczyzna w pognębieniu 
wóła do was o pomoc. Pomóżcie orę
żem i innemi środkami wyzwolić się od 
nieprzyjaciół i zaprowadzić w kraju po- 
rządek na zasadach demokratycznych.

Serdeczne dzięki Litwinom amerykań
skim za pozdrowienie Litwie, któreście 
jej przezemnie przesłali. Serdeczne po
zdrowienia Komitetowi Wykonawczemu, 
walecznym żołnierzom litewskim i Gwar- 
dji Wolności. Stęskniona Litwa czeka 
waszego przyjścia na pomoc z za morza.

Antoni Smetana
prezydent Litwy*.

Zmyślone informacje litewskie.
Poseł litewski w Londynie Czebyński 

(świadczył „Times’owi*, że jakoby rząd 
polski odrzucił proponowaną mu przez 
Litwę konwencję przeciw bolszewikom. 

Z Górnego Slązka.
Od polskiego wydziału do spraw woj

skowych na ziemi Górnego Slązka „Kur. 
Warsz.* otrzymuje informacje następu
jące:

1) Dla niemieckiego „Grenzschutzu44 
na Górnym Slązku nadsyłane są maso

wo ubrania cywilne, aby żołnierze, jak 
cywiłiści, wystąpili zbrojnie przeciw po
lakom.

2) Związek niemiecki „Freie Vereini- 
gung** 1 * organizuje bandy uzbrojone do 
niszczenia zakładów przemysłowych.

3) Prasa uiemiecka zaleca, aby posło
wie i t. zw. „Volksraty“ w prowincjach 
wschodnich Niemiec („Ostmark") ukon
stytuowały się jako „parlament wscho
du44. Parlament ten ma ogłosić całe 
„Ostmarki“, a zatem Poznańskie, Prusy 
zachodnie i Górny Slązk, jako samo
dzielne państwo i wojsao ma w stro
jach cywilnych stawić opór polakom, 
mocarstwom ententy i pozornie także 
Berlinowi, który formalnie wyprze się 
solidarności z tym ruchem.

4) W pow. rybnickim na Górnym 
Slązku zastrajkowały wszystkie kopalnie, 
żądając natychmiastowego wycofania 
„Grenzschutzu. Lud polski rwie się do

Jedni do drugich strzelają, jedni na 
drugich psy wieszają.

Niema międzynarodówki jednej, lecz 
są 2, potem będzie 3, 4, 5, aż się roz- 
pedną na tyle grup odrębnych, ile jest 
narodów i państw.

Robotnik jest dalej w nędzy, pomimo, 
że rządzą Rady, Sowiety, rządy socja
listyczne (p. Moraczewskiego np.).

Co to znaczy?
Gdzie moje obliczenia i rachuby?
Gdzie powiedzenie: „robotnik nie ma 

ojczyzny?44
Gdzie materjalizm dziejowy, nie uzna

jący czynnika narodowego i czynnika 
twórczej świadomej woli w rozwoju spo- 
łecznem?

Niema tego, wszystko się zawaliło, 
wszystko zohydzono, przekręcono.

„Podły świat*, — jęknął Marka i, po
przysiągłszy sobie nigdy na 1-go maja
i wogóle nigdy na świat ten nie przy
chodzić — położył się do snu wiecznego.

Zanadto zmęczonym i jednostronnie 
zbudowanym był jego umysł, by podo
łał rozwiązaniu namnożonych zagadnień 
życia.

W ostatnim mgnieniu przytomności 
posłyszał jeszcze słowa pieśni:

„My nowe życie stworzym sami
I nowy zaprowadzim ład*.
Skoczył Prorok na równe nogi, za

śmiał się strasznym śmiechem rozpaczy 
i ironji i padł z powrotem w ciemność 
grobu.

(„Sprawa Robotnicza*).
Kosa.

' wolności.
5) Niemcy górnośląscy urządzili cały 

szereg obchodów narodowych. W Tar
nowskich Górach po obchodzie zabito 
dwu polaków. W Rybnickiem zastrzelo
no 3 żandarmów niemieckich, których 
ludność nienawidziła. W Lipinach roz
bili polacy pochód niemiecki. Dużo na
szych ludzi wyjeżdża za granicę. W 
Miechowicach urządził „Grenzschutz44, 
uzbrojony od stóp do głów, festyn z 
tańcami. Broń jego, złożoną w pokoju 
obok sali tanecznej, rozkre.dziono do
szczętnie.

6) Był we Wrocławiu i w Katowi
cach miuister socjalistyczny Heine i kon
ferował z dzalaczami politycznymi z 
czasów Wilhelma, przedstawicielami 
wielkiego przemysłu i przywódcami so
cjalizmu. Heine oświadczył publicznie, 
że rząd niemiecki utrzyma zbrojnie 
Górny Slązk „aż do pokoju44. Z takiem 
postawieniem kwestii można by się zgo
dzić, ale nasuwa się bardzo silne po
dejrzenie, że wyrazy: „aż do pokoju44 
są tylko woltą polityczną. Jenerał Hoe 
fer ręczył przy tej okazji za wojsko 
niemieckie i oświadczył, że Górny Slązk 
pozosfanie przy Rzeszy niemieckiej.

Na przypadek 
niepodpisania traktatu.

Koloński korespondent „Timesa* pi- 
8ze, że armja angielska jeBt już gotowa 
do wymaszerowania w głąb obszaru 
niemieckiego w razie, gdyby niemcy 
traktatu nie podpisali.

Korespondent telegrafuje dalej, że na 
tę ostateczność przygotowano trzy armje 
Stanów Zjednoczonych, które stoją w po
gotowiu.

W środę rano przewieziono 900 sa
mochodów z zachodniego brzegu Renu 
w okolicę przyczółka mostowego Ko
blencji. Każdy samochód zdoła po
mieścić od 30 do 40 kompletnie wy
ekwipowanych i zdolnych do walki żoł
nierzy. Samochody te będą rozstawione 

w różnych punktach wschodniego brze
gu Renu. Ruch samochodów trwał w 
środę w nocy tak, że wśód ludności cy
wilnej dało się zauważyć poruszenie.

W tym tygodniu w Ameryce odłożono 
wszystkie sprzedaże materjałów wojsko
wych. Sprzedaż będzie podjęta nanowo 
dopiero wtedy, gdy niemcy podpiszą 
traktat.

*
Pisma zbliżone do rządu omawiają 

następstwa, jakieby wynikły wskutek 
niepedpisania przez niemców układu. 
Delegacja niemiecka zna te następstwa 
i dlatego przypuszczać można, że trak- 
tak podpisze. Figaro powiada, że jeżeli 
Niemcy zmuszą Francję do zerwania ro 
zejmu, to Foch stanie się panem sytu
acji a napewno Francja nie zadowoli się 
kompromisem jak przy obecnem zawar
ciu pokoju. Ren i Zagłębie Saary wy
magałoby rozwiązania radykalniejszego. 
„Gaulois* pisze, że ententa zaostrzyłaby 
warunki w razie odmowy podpisu przez 
niemców i że wówczas Niemcy niusiałyby 
prowadzić rokowania z kaźdem państwem 
zosobna.

Hiszpanja a Polska.
W odpowiedzi na notyfikację Pade- 

rewskie -o rząd hiszpański uznaje w 
serdecznych i przyjacielskich wyrazach 
niepodległość Polski i rząd polski, ustana
wiając w ten sposób urzędowe stosunki 
między oboma narodami.
■■T-T" —-TTTin iwmiiim iiim—niBinw im n m ■iimiM

lllilllj W spit MW.
fZ)o ‘Preęesa Ministrów Ignacego 
Paderewskiego na ręce Marszałka 

Sejmu Trąbc^yńskiego.
Rady gminne „Przytyka, Potworowa, 

Radzanowa, Błotnicy, Zakrzewa, Wie
niawy i Wilanowa* w czasie narodowego 
pochodu w dniu 3 go maja 1919 roku 
w Przytyku upoważnione p:zez ogół 
mieszkańców biorących udział w pocho
dzie narodowym składającym się z kil
kunastu tysięcy ludzi ślą Ci czcigodny 
Panie Prezesie Ministrów słowo najzu
pełniejszego zaufania i podziękowania 
za trudy podjęte przez Ciebie przy od
budowie naszej ukochanej Ojczyzny i 
jednocześnie zaznaczamy, że jednogłoś
nie domagamy się Polski w granicach 
przedrozbiorowych to jest z Śląskiem 
Górnym, Cieszynem, Spiżem i Orawą. 
Gdańskiem z Pomorzem, Wilnem i Kre
sami Wschodniemi czego jesteśmy goto
wi bronić wszystkiemi swemi siłami 
mienieni i kwią swoją.

Następuje 20 podpisów.
(Pieczęć gm. Przytyk)

i podpis.
(Pieczęć ks. proboszcza paraf. Przytyk) 

i podpis.

(Dokończenie).
Zaklął Marks szkaradnie na taki so

cjalizm i poszedł na plac Teatralny.
Znów zobaczył tłum, sztandary i usły

szał mowy.
„Śmierć burżuazjil Śmierć krwawym 

rządom Sejmu i Paderewskiego!44, „Śmierć 
P. P. Sowcom, śmierć endekom! Śmierć 
„Bundowil44 Śmierć N. Z. Rowil".

„Niech źyje nieustanny strajk!44
„Niech żyje stałe bezrobocie, głód i 

nędza!44
„Im gorzej — tern lepiej!*4
„Precz z mąką amerykańską!44
„Wysadzić wszystkie fabryki, kopal

nie, zniszczyć koleje!"
„Spalić wszystkie surowce!44
„Niech żyje rewolucja!44
„Niech żyje Lenin!"
„Precz z Polską!44
Marksowi skóra (astralna), ścierpnięta 

ze strachu, poczęła drgać w różne strony.
Sam zaczął sie obawiać, czy go tu 

przypadkiem nie wezmą za burżuja, lub 
zdrajcę robotników, więc od czasu do 
czasu krzyknął też „precz44, „śmierć", 
lecz zmyślnie kierował się w luźniejsze 
miejsce.

Potem, splunąwszy nieznacznie, po
macawszy kieszenie, czy mu czego nie 
brak (Himmel Entlausungschein, niebie
skie świadectwo odwszenia) i przepustka 
do Poznańskiego były nienaruszone, 
skierował swe świętobliwe kroki w stro

nę Nalewek. Ledwie jednak zbliżył się 
na 1000 kroków od pochodu żydow
skiego, posłyszał taki zgiełk i hałas, 
zobaczył tyle sekt i herezji od swej 
nauki, że odwrócił się szybko i poszedł 
na czarną kawę do Loursa. (P« drodze 
przybrał postać inteligenta).

Przy czarnej przeglądał gazety.
Na wierzchu leżał „Robotnik44 ma

jowy.
Z treści nie mógł poznać, co to za 

socjalizm dziwny w tym „Robotniku".
Stereotypowe hasło widniało na cze

le: „Proletarjusze i t. d.“ Napis P.P. S.
Ale treść była tak pstra i mieszana, 

że biednemu Marksowi szum i chaos 
powstał w głowie.

Hasła narodowe mieszały się z mię- 
dzynarodowemi, artykuł jeden zwalczał 
Sejm, drugi świadczył, że w Sejmie 
Jest P. P. S. i nawet głosowała za po
borem.

Wreszcie przeczytaj o dwóch mię
dzynarodówkach: jednej z Bern, drugiej 
w Moskwie.

Zamyślił się głęboko i zadziwił nie
pomiernie, jaka to może być w Moskwie 
międzynarodówka.

Wszak tam był carat krwawy i des
potyzm, czyżby więc...

Postanowił zbad ■ ę sprawę, lecz że 
był srodze zmęcz-* wyszturkany przez 
tłumy manifestantórw, przeto nie poje
chał do Moskwy, lecz, zapatrzywszy się 
w lunetę, wyskoczył na wierzę soboru 
na *pl.‘ Saskim. Skierował luetę na 
Moskwę.

sana

Patrzał...
Z początku mgła i kwawe opary. Po 

tem z chaosu zaczęły mu się zarysowy
wać coraz wyraźniejsze kontury.

Setki szubienic, więzień, opuszczonych 
fabryk i miljony głodnych robotników, 
zjadających psy, i psy pożerające trupy 
zmarłych z głodu.

Salwy strzałów karabinowych raz 
wraz przerywały ciszę. Szubienice 
skrzypiały. Jęki katowanych robotni
ków dolatywały zdała.

Ale oto patrzy i widzi swój własny 
pomnik, pomnik Engelsa i tow.

„Co jest? — woła zdziwiony. — „Pro
wokacja, czy koniec świata?"

Podniósł lunetę trochę w górę i nad 
całym tym obrazem ruiny, nędzy, gwał
tu, śmierci i pożogi widzi znów czer
wony sztandar, a na nim złotemi głoska
mi napis:

Dyktatura proletarjatu! Rada Delega
tów Roboczych!

Rrum!
Runęło, załamało się coś, pękło w si

wej głowie Proroka.
Mało nie spadł z wieży, lecz duchy 

niebieskie podchwyciły go w lot i uno
siły szybko zemdlonego w stronę grobu.

Ocknął się i przez umysł jego prze
winął się następujący obraz:

Wszędzie są socjaliści, wszędzie 1 maj, 
wszędzie czerwoue sztandary powiewają.

Ale socjalizmu niema, solidarności 
międzynarodowej, ba, nawet solidarno
ści socjalistów jednego narodu, miasta 
i miasteczka niema.
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Zebrani 4-go maja 1919 rok a w Je
dlińsku na wiecu politycznym mieszkań
cy Jedlińska i okolicy wysłuchawszy 
relacji posłów do Sejmu: wice-marszałka 
Andrzeja Maja i Stanisława Gumowskie
go, posła ziemi Radomskiej, o pracach 
w Sejmie wyrażają mu pełne zaufanie, 
wyrażają też zaufanie prezesowi mini
strów Paderewskiemu i proszą i poleca
ją posłom, a szczególniej posłowi swej 
ziemi Gumowskiemu, aby domagali się 
i przedstawili Prezesowi Ministrów żą
danie ludu, by wcielić jaknajprędzej w 
granice Polek: Gdańsk z Pomorzem, 
Śląsk Górny, Wilno, Lwów, Ziemię Cie
szyńską, Orawę i Spiż i to na zawsze.

(Następuje 120 podpisów).
♦

Dnia 3-go Maja 1919 roku w mieście 
Ciechanowcu powiatu Bielskiego ziem 
Województwa Polskiego (byłej gub. Gro
dzieńskiej) odbyło się liczne zgroma
dzenie Narodowe na którem uczestni
czyli drobni rolnicy, włoścjanie, rze
mieślnicy i wyrobnicy. Po wyświetleniu 
obecnej sytuacji w powiecie, w którym 
panują zupełny spokój i jedność. Z po
wodu spóźnienia wyborów na posłów z 
naszego powiatu do Sejmu Ustawodaw
czego Rzeczypospolitej Polskiej zapadła 
następująca uchwała:

1. Żądamy, aby wybory na posłów 
do Sejmu odbyły się jaknajprędzej.

2. Żądamy zmiany administracji o- 
becnej wojskowej na cywilną, ponieważ 
w powiecie panują spokój i jedność.

3. Żądamy przyłączenia do Państwa 
Polskiego wydartych mu przemocą: 
Gdańska, Cieszyna, Spiża, Orawy, Wilna, 
Mińska i wszystkich ziem polskich hi
storycznie nam należnych w obronie 
których tylekrotnie walczyli nasi przod
kowie, a za które i my walczyć chcemy 
i żądamy poboru do wojska.

(Następuje 81 podpisów).
*

Zebrani na wiecu sprawozdawczym, 
urządzonym przez p. posła Gumowskiego 
w Cerekwi w dniu 18-go maja 1919 r. 
wyborcy i wyborczynie, po wysłuchaniu 
sprawozdania z działalności poselskiej p. 
posła Gumowskiego, postanowili jedno
głośnie wyrazić swoje zaufanie dla p. 
Prezydenta Ministrów Ignacego Pade
rewskiego, dla marszałka Sejmu pana 
Trąbezyńskiego i dla Klubu ludowo- 
narodowego.

Jednocześnie zebrani domagają się od 
swego posła, by bronił wszeikiemi siłami 
zagrożonych granic polski: żądamy: Gdań
ska, Śląska, Spiżu, Orawy, Lwowa, Wil
na. Żądamy sprawiedliwej, całości kraju 
Ba oku mającej, reformy rolnej przy 
zachowaniu własności prywatnej. Żą
damy jedności w armji i jedności straży 
bezpieczeństwa publicznego. Zebrani 
proszą posła o jaknajsurowsze wystąpie
nie w 8ejmie przeciwko zarazie łapow
nictwa. Żądamy, by szkoła była pro
wadzona w duchu kościoła katolickiego.

Cerekiew, 18 maja 1919 r.
(Podpis) ks. Dr. Adam Popkiewicz.

i 48 podpisów.
(Pieczęć).

Prócz tych podpisów było zebranych 
niepiśmiennych około tysiąca, którzy 
przyłączają się do powyższej relacji. 
O czem zaświadczam.

(Podpis) ks. Dr. A. Popiewicz 
proboszcz Cerekwi.

Wiec w sprawie
Galicji Wschodniej.

W ubiegłą sobotę, dn. 24 b. m. o g. 
7 wieczorem odbył się w sali Narodo
wego Klubu Robotniczego wiec w eelu 

uczczenia zwycięstw oręża polskiego w 
Galicji Wschodniej.

Pierwszy zabrał głos red. Niedżwiedzki 
który scharakteryzował podstępną robo
tę Austrji, uzbrajającej w chwili swej 
agonji Ukraińców przeciw Polakom, 
Ukraińców, którzy przy pomocy niemiec
kich oficerów i broni czeskiej, otrzymy
wanej za naftę borysławską, mordowali 
przez pół roku lud polski w Galicji. 
Zaznaczywszy charakter i przebieg walk, 
bohaterstwo ludności i jej wierność oj
czyźnie, referent podkreślił, że mordowa
no w Galicji Wschodniej nie tylko ob
szarnika, ale chłopa, inteligenta i robot
nika polskiego. Uwypukliwszy znaczenie 
terenów naftowych dla Polski, polskość 
powiatów nadgranicznych oraz Koniecz
ność granicy wspólnej z Rumunją, mów
ca podnosił wielkie znaczenie zwycięstw 
ostatnich rozbijających i rozbrajających 
Ukraińców. Nie jesteśmy imperjalistami 
ale uważamy, że co polskie powinno do 
Polski należeć.

Wiemy, że w Galicji Wschodniej miesz
kają Rusini, damy mu jaknajszerszą 
autonomję, już to postanowił Sejm. Ale 
wiemy też, że na Podolu i Wołyniu, da
leko poza granicami Galicji, mieszkają 
też miljony Polaków, jeśli oni mogą na
leżeć do Ukrainy, czy też Rosji, to ci 
Rusini, którzy są w Galicji na tej samej 
zasadzie mogą należeć do Rzeczypospo
litej. Sejm uchwalił nierozerwalność Ga
licji Wschodniej od Rzpltej, cały naród 
popiera tę uchwałę.

Mówca zakończył okrzykiem na cześć 
armji polskiej i jej wodzów. Okrzyk 
ten powtórzyli wszyscy zebrani.

Drugim z kolei mówcą był p. Gom
browicz, który, zaznaczywszy znaczenie 
Galicji Wschodniej dla Polski, odpierał 
zarzuty imperjalizmu, stawiane nietylko 
przez żywioły obce, ale i przez socjali
stów polskich, którzy dają w ten sposób 
broń w rękę naszym wrogom.

Podczas tego przemówienia obecni na 
sali socjaliści zaczęli wznosić okrzyki, 
chcąc przeszkodzić mówcy.

Trzeci zabrał głos p. Jan Wigura, 
który zreasumowawszy poprzednie prze 
mówienia zaproponował następującą re
zolucję, którą zebrani przyjęli.

„W obliczu doniosłych zdarzeń, które 
się rozegrały w Galicji Wschodniej, w 
obliczu świetnych czynów wskrzeszonej 
armji polskiej, której sztandary nową 
okryły się chwałą na polach bitw pod 
Lwowem, Rawą Ruską, Samborem, Bo
rysławiem, Stanisławowem, wobec faktu 
odzyskania obszarów wschodnio galicyj
skich przez oręż polski, a zwłaszcza 
polskiego zagłębia naftowego, my, Po
lacy, mieszkający w Radomiu, na uro- 
czystem zgromadzeniu, odbytem w dniu 
24 maja 1919 roku, uchwalamy jedno
głośnie:

Składając hołd i cześć dzielnym o- 
brońcom kresów Rzeczypospolitej, do
wództwu i szeregowcom bohaterskiej 
armii polskiej, wyrażamy jednocześnie 
niezłomną wolę narodu Polskiego, aby 
ziemie, krwią naszych bohaterskich wojsk, 
w ostatniej ofenzywie we Wschodniej 
Galicji odzyskane, stanowiły na wieki 
nierozerwalną eałość z Rzeczpospolitą 
Polską, jako jej odwieczne i prawne 
dziedzictwo, zbrodnią rozbiorów Polski, 
ongi podstępnie Ojczyźnie naszej 
wydarte".

Oprócz tego na propozycję p. Wigury, 
wysłano do wojsk walczących następu
jący telegram:

„My, Rodacy wasi z Radomia, na 
licznem zgromadzeniu radosnem z po
wodu zwycięstw, które nowe liście 
wawrzynu wplotły w świetną chwałę 
wskrzeszonej armji polskiej, przesyłamy 
Wam, Dowódzcy i Żołnierze \»yrazy po
dziwu, czci i hołdu".

bhsob

Uroczystość zebrania pragnęli zakłó
cić socjaliści z pod znaku P P. S. i 
komuniści, którzy przerywali mówcom 
nieludzkiemi wrzaskami. Nie mogli ci 
panowie zrozumieć, że wiec ten był 
poświęcony uczczeniu czynów bohater
skich żołnierza polskiego, lejącego swą 
krew szczodrze w obronie granic Rze
cz; pospolitej. A może nawet i rozu
mieli co robią — bo krzyczeli .pre'*:: 
z wojskiem", „precz z armją“r „to me 
armja, to parobki pańskie” i t. p. 
Szczytem jednak już nietylko zajadłości, 
ale i głupoty był okrzyk „to burżuazja 
rznęła w Galicji Wschodniej”. Biedne 
kobiety i dzieci lwowskie, wy mogli
byście im powiedzieć kto rznął, bo wy 
waszą krwią przez hajdamaków prze
laną zaświadczyliście przed światem o 
swej polskości.

Zebrani po odśpiewaniu „Roty” ro
zeszli się, a kilku, awanturujących się 
jeszcze „gości”, niegrzeczni enzeterowcy 
zmuszeni byli wyprowadzić z sali.

Podpisujmy

Pożyczkę Państwową.

Dane meteorologiczne Rad. St. Oośw. w Piastowie 
za miesiąc KWIECIEŃ 1919 r. *)

Temperatury skrajne w mieś, kwietniu:

Szerokość Długość wsch. Wzniesienie nad
geogr. półc. od Greenw poziom morza

Piastów 51°29’ 2106’30” 150
Radom 5P24’ 21°9’ 167
Puławy 51®25’ 21°57’ 147.8
Warszawa 52<>i3’ 21°2’ 120.7
Sobieszyn 51°36’ 22°1’ 130
Temperatury średnie rzeczywiste w mieś, kwietniu:

Piastów r. 1919 4- 7»01 C
Piastów r, 1918 4-12u43 c
Radom gimn. sprowadź, do okresu za 25°1 (1886-1910) + 7*62 c

n n " n 50°l (1651 — 1900) 4- 7°72 u
Puławy za 25°1 (1886—1910) • ................ * ' + 7°41 c

„ n 50°l (1851—1900) 4- 7°46 c
Warszawa obs. za 25°1 (1886—1910) 4- 7°40 c

50°l (1851—1900) -H 7°58 c

Ciśnienie powietrza średn. w mieś, kwietniu:

Przeciętne 
maximum

Przeć, 
minimum

Przeć, 
amplituda

Najwyższe 
max.

Najniższe 
min. Amplituda

Piastów r. 1919 4-11.6 4-2.8 8.8 4-19.1 —2.0 21.1
» r. 1918 4-19.05 4-6.09 12.96 4-22.4 —1.7 24.1

Puławy śr. za 25°1 (1886— 1910) — — — 4-246 -5.9 30.5
Warszawa Obs. 4-20.4 —2.2 22.6 4-23.8 -4.3 28.1

Wartość średne. wilgotność powietrza w mieś, kwietniu:

Piastów r. 1919 746.4 mm.
n n 1918 746.9 „

Puławy średn. za 25°1 (1886-1910) 747.1 „
Warszawa Obs. „ „ (1886-1910) 749.4 „

Wartości średnie dla zachmurzenia (stopnie od 0 do 10) w mieś, kwietniu:
6.5
5.1
6.0

Wilgotność bez
względna w mm.

Wilgotność 
względna w %

Piastów r. 1919 6.1 67.4
„ r. 1918 7.3 68.6

Warszawa Obs. śr. za 10°l (1891—1900) 5.7 74
Sobieszyn „ „ , „ (1891—1900) 6.1 80

Piastów r. 1919 
„ r. 1918

Sobieszyn śr. za 10°l (1891—1900)
Wysokości opadów w mm. w mieś, kwietniu:

Ilość mm.
Liczba dni z opa
dem —0.1 mm.

Najwyższa 
ilość opadu

Piastów r. 1919 40.2 11 dnia 25-go—10.8 mm.
a n 1918 17.3 10

Średnia dla ziem Siedl., Rad. i Lub.
za 10°l (1901—1910) 41.8 12.7

„ dla Król. Polskiego 40 14,
Częstość wiatrów—suma mieś, z 3-ch dziennych notowań za m. kwiecień:

N Nr Z sz s sw W NW
Piastów r. 1919 15 3 2 6 6 7 30 21

,, ,,1918 2 8 19 39 17 1 2 2

*) Uzupełnione temi danemi porównawczemi, które znaleziono w odnośnej literaturze.

Rozwiązania do zbioru zadań stereometrycznyoh 
wymagających zastowania trygonometrii uło
żył N. Rybkin do użytku nauczyciela Mk. 9.90.

Karabiny maszynowe —Opis i rysunki karabinu 
maszynowego Sztab generally oddział Vl£ 
(naukowy) Mk. 3 60.

Osterloff— Pierwsza systematyczna Nauka dzie
cka na podstawie jego rozwoju naturalnego 
Mk. 11.

Polacy n Smoleńsku—Monografia, z działalności 
organizacji i instytucji polskich w Smoleń
skiej Ziemi w dobie wygnania Rok 1915 — 
1918 Mk. 13.25.

Podpor. Sochaczewski—Wywiady—poradnik dla 
podoficerów jazdy Mk. 2 50.

Ini Gredinger—Rafinowanie cukru Mk. 26.50.
Rudaux — Jak studjować gwiazdy — przekład 

z francuskiego Mk. 13.25.
Majewski Erazm — Kapitał wydanie trzecie 

Mk. 18.25.
Machowicz — Zasady budżetowania kaaowośoi 

i rachunkowości komunalnej Mk. 33.
Marja Ochorowicz - Mouatowa Książka kuchar

ska wydanie zmniejszone uniwersalnej ksiąski 
kucharskiej z ilustracjami Mk. 13.50.

nabyć można w księgarni

&d&ard cluefiańsffi, Siadom

r

leczy radykalnie maść cbi Umocniejsza(iiadoro8łych
prof, farmacji L. ORAŃSKIEGO jITl VZiSIlSlxl łagodniejsza dla dzieci 
Sprzedaż w aptekach i składach aptecznych. GŁÓWNA SPRZED/L. Hurtowy skład aptecz. Sleingold 1 Orański,

ZSIIEI-iIbT-a- Telefon 4OS-36. 2337—g

„MOTOFER Znakomity środek wzmacniający, zawierający żelazo w stanie łatwo strawmnym, 
uznany przez powagi lekarskie. Stosowany przy leczeniu błędnicy, niedokrwi

stości, bólów głowy i w okresie rekonwalescencji. 2186—8 
Wyrobu Warsz. Tow. Akc. „MOTOR". Żądać w aptekach i składach aptecznych.

Kino-Teatr
ODEON

Lubelska 15.

4>d Poniedzia ku dnia 
------------------- Ha scenie: ------- --------------

Pod dyrekcją J. KINTZLA.
Gościna występy ZOFJI LENOWICZ typy chłopskie.

Z. Tokarska, L. Walkowska, Z. Gozdawa-Drwęski, F. Kiliń- 
====== ski i J. Kintzel. =============

Slaja 1019 roku.
-—— iWa ekranie:  ------------  ' — ■

W SIECIACH AFERZYSTÓW 
dramat detektywny w 5 szęściach. Nadzwyczajne skomplikowane 
sceny: Pogonie, ucieciki, zupełne rozbiciu oię samochodu i wybuch. 

Koncertowy tercet pod kierunkiem J. BIELSKIEGO,
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Jutro d. 29 maja 1919 r.
Asygnaty Polskiej Pożyczki Państwowej
nabywać można (po potrąceniu procentu)

markowe,
*
n
n

koronowe, rublowe za 97.89 
„ „za 489.45
, „ za 978.89
„ „za 4894 45
„ „ za 9788 89

100
500

1000 
5000 

10000

KRONIKA.
K.Mendarryk. Dzii: Emila, Augustyna. 

L Jutro: Wniebowstąpienie.
Wschód słońca o godzinie 3 59. Zachód o 

godzinie 7.54.
Radom, 27 maja.

— Za naszym pośrednictwem uprasza 
p. Wacław Wędrychowski wszystkich 
akademików, służących w oddziałach 
stacjonowanych w Radomiu o zgłoszenie 
się do niego w najbliższych dniach, ce
lem udzielenia potrzebnych danych dla 
Warszawskiego Akademickiego Komitetu, 
który ma na celu niesienie pomocy ko
legom służącym w wojsku.

Zgłaszać się winni nie tylko studenci 
Wyższych Uczelni Warszawskich, lecz 
i innych zarówno krajowych jak i za
granicznych, codziennie od godz. 3—4 
popoł. ul. Szeroka .Ys 3.

= Zabawy na Szpital Św. Kazimie
rza. Komitet zaprasza Szanowne Panie, 
które sprzedawać zechcą znaczek w 29 
maja b. r., aby raczyły pofatygować się
28 maja po woreczki i znaczki, które 
wydawane będą zgłaszającem się do 
lokalu Towarzystwa Dobroczynności — 
Lubelska 46 (I-sze piętro lewa oficyna) 
od godz. 4-ej do 6 ej popoł.

= Zebranie Farmaceutów. W dniu
29 go maja o godz. 9-ej wieczorem w 
lokalu Zrzeszenia Farmaceutów aiemi 
Radomskiej (Lubelska 37) odbędzie się 
ogólne zebranie członków.

Zebranie rozpocznie się referatem 
Prow. Farm. J. Fabickiego „O standa
ryzacji naparstnicy.

= Zdjęcie skrzynek pocztowych. 
Skrzynki pocztowe zdjęto w mieście z 
powodu odesłania takowych do przema
lowania na kolor polski.

= Jeszcze o flagach Niechże pp. 
właściciele i rządcy domów, którzy w 
ostatnie sobotę powywieszali czeskie 
chorągwie, każą zmienić porządek w u-

kładzie barw: biała strefa od góry, czer
wona na dole.

Parę minut pracy, a przy pierwszej 
sposobności zadokumentujemy zgodnie, 
że Radom leży w Polsce, a nie w Cze- 
cho-Słowacji!

= Strejku niema. Podana przez naS 
we wczorajszym numerze notatka o strej
ku pracowników rolnych, okazała się 
nieścisłą. Strejk ten, zapowiadany od 
pewnego czasu przez pewne żywioły wy
wrotowe, nie wybuchnął.

— Sprostowanie. W ogłoszeniu U- 
rzędy Aprowizacyjnego (Nś 115) opusz
czono wyraz: „Należność* będzie wpła
coną do instytucji (biur Handlowych) 
wskazanych przez Urząd Aprowizacyjnyt

= Burżujka i dozorca domowy. Osta
tni strejk stróżów w niektórych wypad
kach doprowadził do absurdów. Oto 
przykład: Właścicielką domu przy ul. 
Rwańskiej M 15 jest p. Herdin, dochód 
z tej nieruchomości, liczącej 3 mieszka
nia dwupokojowe i 3 jednopokojowe, 
wynosi rocznie 1.527 koron, podatek do
chodowy opłacany przez p. H. wynosi 
127 kor., czyli rocznie czystego zysku 
kamieniczka ma aż 1.400 kor. Ostatnio 
stróż (pardon—z niemiecka—dozorca do
mowy) zażądał kor. 100 miesięcznie, 
czyli dla właścicielki pozostałoby tylko 
kor. 200 dochodu rocznego z nierucho
mości. Pomijamy już to, że stróż ten 
zarabia przez cały dzień poza domem 
wraz ze swoją żoną, że ma sublokatora 
etc., ale zapytujemy, czy ktokolwiek mo
że sobie wyobrazić, aby w tych warun
kach mogli wyżyć podobni „burżuje*, 
jak p. H. A zdaje się, że ich jest 
sporo.

Konkurs.
Ministerstwo Wyznań Religijnych i 

Oświecenia Publicznego oołasza konkurs 
na stanowisko dyrektora państwowej 
szkoły mierniczej w Warszawie, 
fr-; Wymagane jest wyższe wykształcenie 
zawodowe. gWarunki będą omawiane 
osobiście. Zgłoszenia piśmienne wraz 
z curriculum vite i odpisami świadectw 
nadsyłać należy do Sekcji Szkolnictwa 
Zawodowego, Warszawa Aleje Ujazdow
skie 37 do dnia 1 czerwca r. b.

ŻELAZO handlowe, BLACHY żelazne
ocynkowane, Gwoździe,

TEKTURĘ smołowcową do krycia dachów, 
SMOŁOWIEC, Cement, Wapno.

DOW TK€HlVICZiVO-H%iW»Ł<>WY

Ł Brzozowski i U. 1 Miński
w Radomiu, Piać 3-go Maja Ns I. Skład — Zgodna Ne 6.

M Uli fflUH fllOUM Ml!
w Radomiu

zawiadamia, że egzamina wstępne rozpoczną się 11-go Czerwca.
Podania przyjmowane są w kancelarji Gimnazjum do dnia 10-go

Czerwca. Lubelska. 2385—2

« tt 1. <)» rw
i znakomicie uXa66’ powszęchnie znany

s <j <• n w
w pudelkach z sitkiem.

wyrobu tarmac, labor. „Ap. KOWALSKI** w Warszawie.
.-77 Sprzedaż w aptekach, składach aptecznych i perfumerjach. ========= 

Sposób użycia dołączony do każdego pudełka.

OcfrTA-iopi i a I Środki podobnych nazw należy
•3 *■ I I U . odrzucać jako naśladownictwa. 2289—25

Szczury i myszy
radykalnie wytępić można tylko środkiem „KAPS“. 

___ , jPreparat „KAPS“ ze względu na swe wybitne własno
ści i uznanie wielu powag naukowych, znalazł szerokie zastosowanie, w kazdem 
gospodarstwie domowem, handlu, przemyśle, leśnictwie, ogrodnictwie, koope
ratywach, składach żywnośnościowych i t. d. Na żądanie prospekty bezpłatnie; 
Sprzedaż preparatu „KAPS" we wszystkich aptekach i składach aptecznych

R. SEIDENGART i Łodzi, Piotrkowska 44.
KŁ

TRAWIENIE ZGAGĘ

„DIGESTIVES RUSSYANA”
(pastylki sodowo-pepsinowe) 1975—

laboTtamac „Ap. Kowalski
Cena pudełka Mk. 2 50 fen. Sprzedaż w aptek, i ski. apt. Sposób ożycia dołączony do każdego pudełka.

cc w
Warszawie.

Polska Centrala Handlowa
poleca następujące towary:

llaterjaly włókniste: płótna na bieliznę i płócienka kolorowe, bar
chany białe i kolorowe, trykot na bieliznę, drelichy na materace, wełny na suknie 
i bluzki w różnych kolorach, szewioty na kostjumy, alpaki i krepy żałobne, sa
modziały, materjały na palta damskie, cajgi na ubrania męskie, korty na spodnie- 
kamgarny na ubrania, kastory, syberyny i walury na palta.

Gotowe ubrania: spódnice kortowe, żakiety włóczkowe, fartuchy, spod
nie cajgowe i kortowe, marynarki kortowe na wacie, czapki maciejówki granato
we, pończochy ciepłe i letwie bawełniane, pończochy jedwabne, skarpetki baweł
niane i wełniane, rękawiczki damskie, sznurowadła czarne i kolorowe.

IWorymberszezyzna: nici, igły, szpilki, guziki z masy perłowej, guziki 
rogowe w różnych wielkościach, guziki niciaoe do bielizny.

Skóry wygarbowane na obawie oraz gotowe obuwie: 
Blęskle damskie! dziecinne i8is —

Sprzedaż hurtowa w Radomiu, Piać 3 Maja Ks I.
Sprzedaż detaliczna w Składnicach P. C. H.: w Warszawie, Radomiu, 

Kielcach, Lublinie, Łomży, Piotrkowie, Siedlach i Płocku.

OGŁOSZENIE.
Komisarjat Policji Komunalnej w Janowie z. Lubelskiej, podaje do wiado

mości, iż w wyżej wymienionym Komisarjacie wakują posady dla siedmiu kaprali.
Kwalifikanci wmni wysłać następujące dowody:

| świadectwa szkolne
Zaświadczone odpisy ! „ wojskowe

' n niekaralności,
pray najmniej dwie poufne referencje, Curriculum vitae.

Petenci będą poddani oględzinom lekarskim > nie mogą liezyć umiej nad 23 
i więcej nad 40 lat, pierwszeństwo kawalerom. Gaża miesięczna 600 koron.

Nieprzyjętym koszta podróży zwrócone nie będą. 24 18—3

Blow i mipsl
radykalnie leczą ogólnie znanrB 

. proszki „MIGRENO-NERVOSIN“i 
z „kogutkiem**. Apteki i składy apteczne. B 
,.Migreno-Nervosin“ w opłatkach falsyfikaty!! ■

A. Małecki
Radom, Lubelska Na 31,

Poleca: Kasy ogniotrwałe i kasptk 
żelazne.

Łóżka meblowe, angielskie niklowe 
z materacami sprężynowymi najnowsze
go systemu.

Wyroby platerowane, serwisy stołowe 
porcelanowe, naczynia kuchenne.

Przyjmuje broń do gruntownego od
świeżenia i reperacji. 1942—

kAA.A.A A. Ai A A A A

Oficjalista prywatny, 
żonaty bezdzietny, w starszym wieku 
z 40-letnią praktyką gospodarczą obznaj- 
miony ze wszystkiemi gałęziami gospo
darstwa rolnego, (pracował we wszyskich 
majątkach w Bessarabji) powróciwszy 
z Rosyjskiej niewoli, poszukuje posady. 
Bliższe informacje u Ks. Dominika Ści
skały przy kościele o. Bernadynów w Ra

do sklepu Stowarzyszenia Spożyw
czego „Wygoda^ w Skaryszewie. 
Wiadomość tamże. 2381 — 3

Onaleziony zegarek srebrny męski na ulicy Lu- 
U bełskiej jest do odebrania za udowodnieniem 
Lubelska 87 pierwsze wejście parter między 
3—4 Lipińska. 2421 — 1

Od początku roku szkolnego 1919/20 

Komplety dla dziewczynek 
Kurs pensyjny. Klasy: wstępna, I-a Il-a. 
Zapisy yrzyjmuję się przed wakacjami, 
Wiadomość: Szeroka 15—5 od 12 do 3pp. 

1'19—1

DROBNE OGŁOSZENIA
PrtUnnWUn!! bucbalterka postukuje zajęcia 
LlUljuu Wuilu w południowych godzinach. Wia
domość w Administracji. 2398 —3

rhlflTliPP 0<^ potrzebny jest do posług
blHUpiuu od zaraz w Aptece F. Łagodzińskie- 
go w Radomiu. 2376—3

Do sprzedania urządzenie sklepowe. Wiado
mość u stróża ul. Kozieniecka Ar 15.

2411-3

Kaszel,chrypkę, duszność
usuwają „Pastylki Belgijskie** 
z marką „Kogut** (r rajo we 
Yalda). Żądać w aptekach, 
składach aptecznych „Pasty, 
lek Bejgiskich** z marką „Ko. 
gut**. 2260—40

Ijn wynajęcia na letnisko, od zaraz, Willa
UU w Rajca, na 8-mej wiorście. Wiadomość: 
Lubelska 68 1 p. u właścicielki domu. 2412—3

’/omipnip m‘e8z*tRn^e cztery pokoje z elektrycz-
Zlulhlulilu nością wygodami na takież w War
szawie. Oferty „Głos Radomski*1 Sub „Zaraz**.

2420—1
Zgubiono legitymację wydaną przez radomski 
£l Związek b. wojskowych armji rosyjskiej na 
nazw. Jana Amanowicza za .Mi 1312. 2422—1

, Żołądka, Ki
szek, obstru-

• keje 1 et z
„Szwajcarskie gorzkie zioła D-ra 
Banera”. Żądać w aptekach, 
składach aptecznych. 2259—49

Rasłsktor Hosryk Ktedżwisdzki. Oruk i?! K. Trzebiński —Ridam, Wydawnictwo Gazety: „Głos Radomski"


